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W torek.

M ia no wani  kawalerami  or de rów : Ś .  A l e x a n ­
d r a  IV ew skiego ,  J e n e ra ł  kwater:  czyn:  arrnji,  
Je ne ra ł ,p o ru cz :  B e r g ;  S W ł o d z i m i e r z a  1 kia:  
N a c z e l n i k  g ł ó w :  szta: czyn: arrnji,  J e no r a ł -a -  
“j u:> J e nc ra ł - por oc* :  X ż ę  G o r c z a k o w  3; O r ł a  
o i u ł e g o ,  J e n e r a ł - poruczni cy ; N ac z e l n i c y  d y w i -  
*ji p i esz ych ,  1 Ot ej C z e o d a i e w ,  i l i t e j  S z u !  g i n  
1; S. f t  ł o f ł i l r n i e r z a  2 k la:. J e n e r a ł - majorowie  : 
P ocho dny  Het man p u ł k ó w  kozackie! ,  c zy n n e j  a i -  
mj i  Sierg ie ie<v  i K o m en d an t  t wi erd zy  No wo ^e -  
o rg i ews k iej, Baron B e n n e  1. —  N a j w y ż s z y m  r oz ­
k a z e m Naj iaśnicjszego P A N A  ,zd.  22  Lipca r. 
b .  niżej  w y m i e n i e n i  Of Kcerowi e  z korpusu  
Zand r mów,  za gor l i wą  i odznaczającą s ię  s ł u. 
i b e ,  posunięci  zostal i  na w yż sz e  s to pni e :  Podoo-  
r uc zn ik  / . e y c h t - I ,  na Porucznika;  z p u ł k u  Zan-  
daru,ÓW Maior H o ń c z a r e n h o , na P o d p u ł k o w n i k a .  
Z 3 g o  o k r j g u  korpusu Ża n d a r mó w :  P o dp u ł -  

Owmk J o ł s z y n ,  na P u ł k  o wn ik a; K a p i t a n o .  ie : 
o n a  n S z w e j  Kotv&ki i f*t ijeu-shi , na M a in ró wy 

• p r z e n i e s i e n i e m  ostatniego do p u ł k u  U ł a n ó w  
3 C M. U.  x.  M I C H A Ł A ;  P o r u cz n i c y:  £ a -  
'n a k i n  i S t ar sz y  Adjutant  o k r ę g u  M a s ł o w s k i ,  
na Sztabs -  Kapi tanów,  z poz os tawi en i em przy  
t y m ł e  obowiązku;  P od po r uc z ni cy :  D ą b r o w s k i  
J B ie la w s k i ,  na Poruczników;  P rs p or sz cz y  k K o-  
ł a c ^ o w s h i ,  na Podporuczni ka .  Z War sz awskie -  
| o  Sandar rn sk ie go  d y w i z j o n , , : Sztab. , .Kapi tan  
M tia s k o w ik i  na Kapitan a ; Porucznik o /

n a  S z t . i b s - K a p i t a n a ;  P r a p o r s z c z  k  I z  f  
s&z, na P odpor uc zni ka ,  i Podof f icer  M n / ' '  
h ie w ic z ,  na P rap ors zc ayW.  —  N paw,  ^
udzie l i ć ,  Pani Zuzanni e  S  es t i r  p ^  
lusty lutu Rzą: wychowani a Panien ° d ‘loitorczy nl

R* iej w p e ł n i e n i u  obow’tf z U w
p e n . j .  z ł p  J 2 0 0  dawniej  w y / n a l '  V'

tek z ł .  8 0 3  r ocz ni e  i d o L i o V c "  1  o ’ ’/  A l'
n u n i s ł racyj na Królestwa m i a „ 0 „ a ł a ;  p  j £ .  
C t u c m h u g a  b. Podsgd ka  S ą d u  pok: pow: O ­

Jutro,  SS .  W a l e r j a n  i G wi do .

patów:,  Za s t ę pc ą  As se ss or s  T r y :  cy:  gub:  P o ­
dlaskiej^ oraz mi ano wał a  w Kancel larj i  s w e j -  
PP.  Ada: Z ie m b iń s k i e g o  S e k r e t a rz a -A dj u nk t a  
Ża st ępc ą Sekretarza ,  a Er.  B a r a n o w s k i e g o  i 
K o r n e l l e g o  K o z e r s k ie g o  P o d s e kr e ta rz y ,  Z a s t ę p ­
cami  • Sc kret arzy- Adj unktów;  zaś p. Fel i :  TVi-  
G niewskiego  b. P o d p u ł k o w n i k a  Inży: ,  p e ł n i ą ­
c y m  obowiązki  K ommi ssar za ob w;  L i p n o » s k i e° o .

W r ó c i w s z y  z  p od r óż y ,  m a m  z as zcz yt  o t y m  
d on ie ść  S z a n o w n y m  mo im P a c j e n t o m ,  n a d m i e -  
niaiąc,  że  iak dotąd tak i nadal  u b o g im  c h o ­
r y m  od godz:  2 do 4cj  po po łud:  radę  i p o . 
moc^ l ek ars ką  w m o i e m  po mi esz kani u przy  ul-j. 
cy Sto-Jerski ej  N r  1 7 7 7  b e z p ł a t n i e  udzie lać  

* ii* * D o k t o r  incd: i Akus ze r .
—  N r  2 8  M a g a z y n u  P o w s z e c h n e g o  w y s z e d ł  z 
dr uk u .i z a w i er a :  E U a s  z 2  r y c i n a m i  przed-  
s tawiaiącemi  Placs T a r g o w e  w El  was; Z w y c z a ­
je i oby cza ie Ludu w Za pu sz cz a ńs ki em  (do-  
k o ń c z e n i e ) ;  N o w e  dz ie ł a ;  Roz mai toś c i .  — D o  
Kantoru Loterj i  kl assycznej  i l i czbowej  przy  
l icy Żabi ej  p o d Nr  9 4 5 ,  n a d s z e d ł  świe ży  t r a n s ­
por t  wody B u s k i e j . —  W c z or a j  w Te a tr ze  Roz:  
p r z yw oł a n i :  po Z ł e m  w y c h o w a n i u  JPanna D a s z ­
k i e w i c z  i JP.  K a r a s iń s k i ;  a po M i n i e ,  JPanna  
D a s z k i e w i c z  i JP. Ż ó ł k o w s k i ,  oboie  po 2 kroć .

Antonina z G ł a s z y n s k i c h  p i e r w s z e g o  ślubu  
P m e r e w i .c z ,  p ow tórn ego  H o łu b ,  ż y ć  p rz es ta ł a  
w Kras nymst awie  d. 3 0  z. m.  po c i ężk ie j  s ł a ­
bości  przez 13 m i e s i ę c y .  Z o s t a wi ła  w s m u t k u  
t r o s k l i w y c h  o p rz y w r ó c e n i e  Jej z drowi a Męża  
Siostrę  r tych któr zy  ią d ob ro d z i e j k ą  n a z y w a ,  
l i  W y m o w n y  X.  Kanoni k D y e c e z j i  P ł o c k i e j  
Karol  B o n ie w s k i ,  na miejscu w i e c z n e g o  s p o­
c z y n k u  i m i e n i e m  z m a r ł e j  p o ż e g n a ł  l i c zne  g r o n o  
pr zy la c io ł  . z najomych ,  a k a ż dy  z o b e c n y c h  roz-  
r z e w m o n y  rzuca,ąc garść  z ie mi ,  przy w o d z i ł s o b i o  
na pa mi ę ć  s mu tną  w i e lk o ść  c z ł o w i e k a  i to nie  
o gr a ni cz o ne  ś mi e r c i  nad l u d ź m i  panowa nie .  B



^ C a ł y  B e r l in  udaie  się C iąg le  w p i e lg r z ym k ę  do 
Kfcdcwskrcj  r ezydenc j i  le tniej  w S z a r lo t t e n b u r -  
g u ,  dla widzenia  kwi tnącej  w t amecznej  oranże-  
f j i  A g a w y  A m e r y k a ń s k ie j ,  pospol icie aloesem  
zwanej .  Kwiat  t en  o lbr zymi ,  ( k tó i e go  ryc inę  
ko lo rowaną  ciekawi  w D ru ka rn i  Kor je r a  o g l ą -  

,,l° g ,ł ) .  wynosi  w tej chwili  23 i pó ł  stóp 
wysokości  m ia ry  p ru s k i e j :  po tr zeba  b y ło  wy .  
S t a - . c  wieży ozkę szk l anną  nad or anżer j ą  dla nie- 
t amowania  wzrostu t ego  r zadk i ego  zjawiska 
bo tani cznego.

F r a n c ja .  —  Z okoliczności  narodzeni a  się 
wnuka  k ró l ewski ego  zaszły także  z n a c z n e  aWan- 
se w mar yna rce ;  m iedzy  i n n r m i  Kon t r -Admi -  
r a ł  H u g o n  ( I l y g ą )  mianowany Wi ce -admi ra -  
ł o m .  29 z. in. obiadowal i  p r zy  s tole k r ó l e ­
wsk im Baron P a sq u ie r  (Pnskje},  P r e f e k t  S e ­
k w a n y  i pol icj i ,  wszyscy cz łonkowie  Rady mu-  
n i cypa l : ,  Of icerowie  wyżsi gward j i  narodo:  i 
inne  zna komi t e  osoby.  —  S v n . g n g a  pa ry z ka  1 
b.  m uroczyście  obchodzi ł a  dzi eń  narodzeni a 
Się  H ra b ie g o  p a r y z k ie g o .  —  Król  po zwiedze-
e ' nnn  rte r ^ neg0 ko*ci®fi,s [’ ‘' ' -esłał  szpi talowi 
zt.UUUtr. Ubogim gminy  rozdano każdemu  bu .  
te l kg  wfiia, 2 funty chicha i pasztet  za 40 
groszy.  Kościołowi  N. M A R I I  o f i arował  ko- 
sz towne o rnaty .  -  P. F a b r ic ju s  ma być  miano- 
wany Pos ł em hol l cnder sk im w P ete rsb u rg u .  — 
P rz y pa d ek  z z łodz i e j em na podwalu paryz:  spo ­
t k a ł  n ie  Posła  austrjac:  Mr. A p p o n y ,  Iecziego sy ­
n o w c a .—  W ar t o ść  d ó b r  rządowych  r. 1836 
wynos i ł a  1 , 27 7 , 2 95 ,6 29  fr.  — 22 z. m . r oz b i ł  
s ię  n iedal eko po r tu  w Pu/ort  s t a tek  handlowy 
na ł ad o w an y  winem.  Ma j t ek  zna laz ł  śmie rć  w fa­
lach.  Kapi tan  z a s ka r ży ł  naczelnika  por tu,  żc 
n ie  r yc h ł o  udz i e l i ł  pomocy,  lecz n ! - Łego nie 
wy iedna ,  gdyż  w ed łu g  i s tn i eiących praw we 
F ranc j i ,  nie wolno s t a t kom udzie l ać  pomocy,  aż 
Koirnnisw'* policj i  fest na miejscu.  — P o d ł u g  
l i s tów Z S t a m b u ł u  Angl  cy obsadzi l i  t y l ko  wy- 
spę  K a r o ls  w zatoce perski e j ,  ale n i e f tu sh iru .
—  Z powodu na ródzcni a  s i ę  H ra b ie g o  p a r f ż k i e -  
g e ,  IS lu woj skowym skazanym na śmie r ć  z ł a .

godzono tg kar ę .  —  L eka rze  % Ż n y  O rle a ń ­
s k i e j  o t r zyma l i  w poda run ku  kosztowne t a ba- 
k,Cr. J [ : ~  Angliciy mieszkaj ący w P a r y ż u ,  posta .  
nowili  K rolowi z łożyć  powinszowania.  — W  R u -  
a n  odśpi ewano Te D eufn;  c e l eb rowa ł  K a rd y n a ł  
Arcy -b i skup .  — Hrab ia  D emi.dow  30 z. m. m ó -  
ci f  do P a ry te t .

N ie m c y —  Hrab i a  V i l a i n  X I I I  ( W i l ę )  p r z y ­
dany do poselstwa bc lgi ck iego  w S ta m b u le .  
p r z y b y ł  do F ra n k  fo r t u  n . M .-  zapewne p r z y ­
wiózł  t r ak t a t  handlowy zawar ty  za poś r edn i ­
c twem Barona O’S o u l l iw a n  z S u ł t a n e m .   Po ­
se ł  aus t r jacki  Xżę S zw a rc e n b e r g  b iwi  iesreze 
w Anglj i ,  n iedawno  wróc i ł  do  L o n d y n u  r, po ­
droży odbyt ej  po miastach fab rycznych

H i s z p a n j a . — L o rd  P a lm e rs to n  p r z e s ł a ł  r z ą ­
dów) m a d r y c k ie m u  notę,  w k tór e j  usi lnie n a ­
lega o zaspokojenie  z a l eg łego  żołdu,  n leżne-
go korpusowi  pos i ł kowemu  ang i c l : .   Karl i -
Stowski do -ód/.o* GaiUarle  zginJfł w potyczce 
z Iz a b el 1 i sta m i . —  Ko me nd an t  iniVsta Bilbao A -  
rechaoela  20 z. m . w yk ona ł  wycieczkę i za- 
b r a ł  w niewolę syna,  iakoteż szwagra Karl i -  
Btowskiego dowódzcy Z a w a l i .

R o z m a i t o ś c i . —  Igo  Stycznia  r. 1776,  u m a r ł  
H e g m u r  Pleban w Angl j i ,  k t ó ry  mia ł  27 ,000 
zł .  rocznego  dochodu i 42 ,000  gotowi, i. Swo je ­
go s ł użącego  i s ł użącę  co wieczór osobno za my ­
k a ł y  Go' noc obchodz i ł  dom,  spuszczał  psiar-  
n ię  i s t rz e l a ł  z ka rab inu .  Zgon  iego nas t ąp i ł  
szczególnym sposobem:  pewnego  rana  wstając
celem wypuszczenia  s ł użących ,  został  tak g w a ł ­
townie od psów napadn ię ty ,  iż potoczył  sie w 
sadzawkę  z k tó r e j  nie m ó g ł  więcej wybrnąć-  
b łu ż ą c y  s ł yszel i  k r z y k  tonącego,  lecz nie m o ­
gli pośpieszyć z pomocą,  gdyż  byl i  zamknięci-  
Zost awi ł  30 suk ien ,  100 pa r  spodni ,  100 par 
butów,  400  p a r  t rzewików,  80 pe ru k ,  58 psów,
80 powozow, 83 p ługów choć żadnego  nie po­
t r z e b o ,  a ł ,  50 s i ode ł  choć n igdy nie Jeździ ł  
k o n n o ,  tyleż ła.ek,- 60 koni ,  21 0  ł opa t  i r f -
dlów,  7 .  d r ab io  i 249  br/ . - tow.    W Finlan-
dji  i s t n i e j e  zwyczaj ,  że gdy  powóz z ł amie  sif



*  sit u tk U a l e g  o sta n n gości u ca,n aj fd i flSZy Jo m m u. 
Sl zap łaci ć  M reparac j ą .  — P o d ł u g  dokumcn-  
tu pozos t ałego po H enryku V I I  Króiu Arngiel- 
' •■oszto*ało wó’wc**a i a b ł k o  2 z ło t e ;  a róża a « y !  
c*ajna 4 r.ł. — W  K anadz ie  oset  t r udny  iegf

° »yp l en i en i a ,  ponieważ ko rzen ie  iego często 
na 20 stóp szeroko i g łęboko  rozk rzewione są
*  *ieini. —  S t r ażn ik  celny za t r zym a ł  na gr an i -  
CJ  p r zo ieżdż . iącą D am ę :  „Masz  Pan i  co takie-  
S°, z k tó r ego  należy sig op ła t a  celna ?•* Bu- 
j elkę RirszwaSeru. „ C z y  dla własnej  pu tr ze .  
i . A P^e’ 10 c*Ia f"0' 0®0 ln£Ż.a, ia nie p i i a m
J,k i e r u. t akim razie muszębu l e lkg  zabrać.

^  ie.taw no we F rancj i  p r zed  sądem po l i cy jnym 
ł ° czy ła  sig sprawa o kradzi eż ,  Stara  kobieta za.  
_*ołana na świadka,  oświadczyła,  ze widziała  
ł *,k oskarżony wyc iągną ł  d ru g i em u  Jegomości  
1 “ lęszeni i edwabną  chustkę.  „ J e s t źe ś  tego pe- 
* n/bK‘ zapy t a ł  Prezes .  „ T a k  pewną,  odpowie,  

' -•ałastaj-a, ink o tein,  Że wszyscy In Panowie 
s t esc iechrzesc j anami  i poczciwemi l udźmi  «

t p i “

-  W K dgew orr lh  p o d z i w i a ,  r z adki  z aby t ek  
s tarożytności ,  to >esl ebleb.  maiacy p rze sz ło  
' 0 0  laŁi Ch leb  ten n d e ż a ł  do pod a runków ko .  
r °n ie  za Króla  J a n a  i wraz z ówceOsnemi do .  
bumeutacni  zo s t a ł  w rodzinie  d m ia s io n  w Hrab .  
*tw,e D erby . —  Właś c i c i e l  wiejskiego domku  
• “ Pa ryżem,  ap o tk a ł  na przechadzce  podróżuj ą .  
j CS° a s t ronoma,  k tó ry  mu o fi arował  swoi-e te- 
o',‘skoPy, p r z e z k t ó r e  m ó g ł b y  podziwiać p i ękną  

* ° lvcJ,  amf i t ea t ra lnie  c iągnący s ię w około  
° ' f -  Pa t r ząc  te l eskopem w rozmai t e  k i e r un k i  

Padło mu t akże na myś l  spo j r zeć  ku  własno-  
Ledwo zb l i ży ł  oko do s zk ł a ,  gdy  

dzfe e k l '/1J knitł :  „ O k r a d a i ą  mnie,  poznaię  z°to.
,Hs biorę  space ru i ącycbna  świadków.“  P rzy .  

*łod ° n” ' uj r *ano przez otwar t e  okno d o m k u  
• ano* '*18 w^ ró *oiaid ^ g °  szuf ladki .  A reszto*

t akże  mnostwo chmielu,  k tó rym teraz prowr.v 
dzą znaczny h a n d e l . — Dla unikmienia ńie*?ćs< ś i  
na koleiach żelaznych,  u rząd /ono  w Anglj i  r u r ­
ki metalowe,  przez k tó r e  p r zep rowadzone są 
s znurk i  od dzwonków p rzy  każde j  stacji ;  ,.<]? 
s zer eg  powozów ma odjechać,  dnią o’ tein 
*nak każde j  stacji za pomocą d z w o n k ó w  _  
J eden  z autorów pa r ys k i c h  n iedawno zażądał ’ 
od dy rekc j i  bulwarowego tend u. «[,„ mij 4 
znaczono dzień,  w k tó r y m  mó g łb y  odczyt ać  
swoie dzie ło.  O oznaczonej  gochinie  zbier a sie 
komi te t ,  autor  zaczy na; s ł ucha  ją go w mi lczeniu '  
a po g o ń c z e m u  p rzys t ępu!ą  do zdania .  D z i e ’ 
ł o  l cdnog ło sme  zos t ało  odrzucone.  By ł a  to ie- 
dna z na jp i ękn ie j szych  komedj i  H en iarda , k t ó .  
rej  t y t u ł  t y lko  zmieniono.  Dodają ,  Że czło- 
nek  komi t etu  zap roponowa ł  (dla un ikn ienia  na- 

a. t dobnyeh  mistyf ikacj i ) ,  aby poprzednio '  
k » u  g 0 autora py t ano :  „Pan i e ,  ’J J  au tó . 
ra iest ta 'o i \  d z i e ło? -4

Z A ,6 S° .  n a ^ c b m ia » , ;  a° rzeczy o d e b r a n o ! '1* ’ .»  O * \  E S I

merjr 1 ",e l*lk° dostarc2aî  Lawcłt,j> ak s »ii odrwai f
> s ą  d o  5 0  l e t n i e g o 1

VI d n i u  6  (18. )  b .  n i .  w  B i u r z e  R z ą d u  Gub. -  M a z ó Y  

o v » a « u aCn n ' r  ? d z l e  P u b l i c z n a  g ł o ś n a  i n  m i n u s  l i -  

N E G o ’ vv m e ? « r Cd r , a b ' , J , , ‘Va,i M A G V Z Y ^  ^ O L -  
2 4 ;  u , J ) m n ,■ ® o d  z ł p .  1 3 ' , 9 l d

d o ^ i r d o r n Ó T c f ^ t f r ^  ' '  f- - l a ­
n i a  J O .  X i e c i a  K a m i ' . . 7 ' ®. ’ ’ ‘ " *  t t t o c 'i " P ' P ' a ' * i . i e - '

c y  A l e a  p o ł o ż n y m ,  l i c y t a c / a  p u b l i c z n i ’ -

g o d z i n i e  w y ż e j  o z n a c z o n e j .  W a r u n k i  l U S d c - o  d n i a  
p r z e d p o ł u d n i e m  o d c z j  I n n e  b y ć m e g a .  M i b h a ł o \ r - ’ 1 

PttZYIKCHAU da W A R Ś 7 . A M  '
O s t r o w s k i  R a d c a  S t a n u  z  Ć o ł m i i ć ;  H r a b i a 1 T o i n  

s t o .  J e n e r a ł  z R z y m u .  S o k o ł o w s k i  O n i , -  O h !  f  
k o ł y :  B r y l i c z y ń s k i  BogiV:  D z i e .  z  M o s t o w a  S t
g o s . v .  J a „  D z i e :  z  P o d l e s i . , ;  M i s t e w s k i  k  “ ■
b z u i b o r a ;  O ż a r o w s k i  P i o t r  D z i e :  t h o m U  *

D o . 1 E S 1 E N f A 5'



—  11€0 —

wyczVns zpws ni a  G R U N T A  Fo lw a r cz ne .  Bl iższa  wia-
)  d o m o ś ć  u R z ą dz c y  d ó b r  w Wi l l anowi e .

IŁ] D  W  dnii i  6 m.b.  w przer eźdzfe  d o r o ż k ą  Nr  
l a  S J  ■ g ęg  o z na c z on ą ,  z Hote lu  S as k i e g o  p r z e z  

K r a k ó w :  Prz edmi e: ,  Podwa l ,  na Dł ug ą  ul icę,  dalej  
ul i cą  Prz e i azd  do Pa i a c u  M os t o w s k i c h ,  z g i n ą ł  P A ­
S Z P O R T  P a n n y ,  Mar j i  Ma gd a l e n y  B o u c h e t  (Busz e )  
r o de m z S a r d y n j i ,  w i zo wa n y  p r ze z  W .  P o p ł a w s k i e ­
go  W ó j t a  G mi ny  S ł o m a t y c z k i  w L u be l s k i e m ;  k t o  
t a k o w y  z n a l a z ł  r aczy oddać  za 11 cgrodą,  l eżel i  ta-  ■ 
Uowej  żądać będzie ,  do D r u k a r n i  h u r j e r a .

K O L O N J A  do s p r z e d a n i a ,  o 2 mi le o d  W a r s z a ­
wy,  s k ł ada i aca  się z l i n i u  w ł ó k  c h e ł m iń sk i ch ,  z ca­
ł y m  I n w e n t a r z e m  i Sp rz ę t ami ;  b l i ższą  i n formacją  po-  
wziąść  m o ż n a  U Wł aś c i c i e l a  t e j  k o l on j i ,  m i e s z k a j ą ­
c e g o  p r z y  ul icy Wi e j s k i e j  p o d  Nr  1740 na dole  w 
dz i edz i ńcu .

O S O B A  w ś r e d n i m  wi ek u ,  o b e z n a n a  z  G o s p o d a r ­
s twem wi e j s k i e® ,  o r az  w y p a l a n i ®  W ó d k i  na ma­
sz yn i e  pa rowe j ,  n iemni e j  znai ąca  d o k ł a d n i e  dys t y-  
lacją S p i ry t u s ó w,  w y r ab i an i e  W ó d e k  i L i wo ró w,  
t a k ż e  o b e z n a n a  p r ow a d z e n i e m  Ur zędu  W ó j t a  G m i ­
ny;  życzy więc sobie  t a k o we  o b o w i ą z k i  p r zy i ąć™ na 
W ó j t a  G m i n y ,  na Rządcę  k i l k u  G o r ze l ń ,  lub  w W a r ­
szawie  na Rz ądcę  d o m u .  W i a d o m o ś ć  w D r u k a r n i  y  
K u r j e r a  W a r sz k

Up ra sz a m W  W .  pos i ada c z y  lub D z i e r ża w c ó w  
z n a cz n y c h  O w c z a rń  k t ó r z y b y  mo gl i  dos t awi ać  MLE-  
K \  p r o s t o  od k r ó w  w z naczne j  i l aśc i ,  k a ż d e g o  dnia,  
a by  r aczyl i  się o u m o wę  i ceuę  z g ł os i ć  w C u k i e r n i  
S.  Beel i  et  K o m p n p r z y  r o g u  ul ic Mi od owe j  i D ł u ­
giej  p o d  Nr  489 Lit.: A.

Ba ra ny  i M a c i o r y  czystej  k r w i  hisz- 
ję  p a ń sk ie j ,  p o c h o d z ą c e  z l i c z a n i  Sask i ch ,
!&■?/'? T- j fe  L o me ń s k i e j  i J i l i p h a u z e n ,  będą  do na- 

Bycia po cenie  u m ia r k o w a n e j  na Sty Ma ­
t eus z  w  czas i e  J a r m a r k u  w Ł o w i c z u  ; s p r o w a d z o n e  
z Owcza rn i  Święc i ck i e j ,  S z a n o w n e j  Pub l icznośc i  iuz 
p o d  wzg l ędem c i enkoś c i ,  nab i tośc i  i obf i toś c i  w e ł n y  
z n a n y c h . —  P S Z E N I C Y  b i a ł e j  S a n d o t n i r k i  w żó ł t e j  
p l ewie  do s i ewu t. r. , '  n i emn ie j  R z e p a k u  l e t n i ego  
R AP SU ,  w y r ó w n y w a i ą c e g o  się z z i m o w y m ,  w z n a ­
cznej  i lości ,  z n a j du i e  się we wsi  S w i ę e i c a c h , 5 wi or s t  
od  stacji  O t a r zewa p o ł o ż o n e j ,  do sprzedan ia -

Do Ha nd l ów p o d p i s a n y c h  p r z y  u l i cy  No wi ­
n i ar sk i e j  w I vtn S k l e p i e  p o d  k o l u m n a d ę ,  a p l acu  K r a ­
s i ńs k i m w d a w n y m  G ma c h u  T e a t r a l n y m ,  n a d s ze d ł  w 
l a c h  d n i a c h  z f a b r y k  na j ce ln i e j s zych  świeży  t r a n s p o r t  
P L O  t' N A W e b o w e g o ,  H o l l e n d e r s k i e g o  i k ę p o w e ­
go ,  o r az  s to ł owe j  B i e l i zny  w r ó ż n y c h  g a t u n k a c h ,  i 
p o  m ie r n y c h  cenach.  P r z y t e m  nad tn i en i a i ą ,  że to-  
vi: - t l u o w y  a s . o i t o w a n y  b y wa  na  mi e j scu  p r z e z  ie-

d n e g o  z p o d p i s a n y c h  u m y ś l n i e  t am uda i ąc e go  się, 
n ie  i ak  u  i nn y ch  Ku p có w,  k t ó r z y  lubo b ar dzo  czę­
s to  r o zs z e rz a i ą  w p i sma c h  p ub l i cz ny c h  o świeżo  i tn 
t a k o w y c h  T o w a r a c h  n a d e s ł a n y c h ,  w y b o r e m ,  sa mi  
s ię nie t r u d n i ą ,  i j e d y n i e  t a k o w e ,  a lbo  s p o s o b e m  
k o m t n i s s o w y i n , a lbo  na r eśc i e  za i ch l i s t own e m ż y ­
czen iem o t r zy ma i ą ,  s a m o  więc p r z e z  się r oz u mi e  się,  
źe  t o wa r  t a k o w y  n i e  mo że  być  n as z em u  o dp o w i e d n i .  
Za r az e m p r z e s t r z e g a m y  P rz e świ e t ną  P ub l icznoś ć ,  aby 
p r z y  k u p n i e  n i e  r a c z y ł a  s t os ować  się do N u m er ó w 
P ł ó t ł a ,  lecz do g a t u n k u ,  g dy ż  t a k o w e  zu p e ł n i e  ga­
t u n k o w i  w ł aś c i we m u o c e c h ow a n e g o  N u me r u  nie o d ­
po wi ad a j ą .  S p o d z i e w a m y  się, że P rz eświ e t na  P ub l i ­
czność ,  i ak  zawsze  t a k  i n ad a l  swein odwi ed z a n i em 
zaszczyc i ć  r aczy .  P r z y r z e k a  się k a ż d e m u  kupni ąoe -  
H1U, u r a z i e  s p o s t r z e g a n i a  u s z k o dz e n i a ,  lub że  P ł ó ­
t n o  b y ł o b y  b a w e ł n ą  i n ięszane  c h oc i aż b y  nawe t  o-  
110 r o z k r a i a n e  z os t a ł o ,  bez  żadne j  z w ł o k i  p i e n i ąd z e  
z w r ó c o n e  będą,  l ub  do ż y c ze n ia  k u pu i ąc e g o  i nną  sz tu-  
kę w z a mi an  o t r zy ma .  J i. G lU sohn  et Hcsenlterg.

D O N I E S I E N I E  z B I U R A Z L E C E Ń  N r  473 L.  C.
W  W y c z u ł k a c h  5 w i o r s t  za W a r s z a w ą ,  za raz  za 

K r ó l i k a r n i ą ,  z n aj du i e  się 600 s z tuk  S O S I E S  n a p r z e -  
daż;  dal szą w i a d o mo ść  o t ym powz i ąś ć  mo ż n a  w W y ­
c z u łk a c h  we dwor ze .

Dzi ś  r ano  c i ep ł a  s t op n i  10. W c zo r a j  w p o ł ud n i e  14,.

T E A T R  W I E L K I .  Dziś ,  U bogi P oeta . D oktor  
a m asa. K a n ta ta ,  ( bezp ł a t n i e) .

T E A T R  R O Z M A I T O Ś C I .  J u t r o ,  15 raz F ry d e ­
r y k a  B ro w n • 3 raz  T y d z ie ń  ro zsa d ka . A n to n i 1 
A n to s ia , z m a z u r em ,

O R & 1 E S T R A  H E R M A N A ,  dzi ś  w O g r ó d k u  W i e j ­
s k i m  u  S i e r p iń s k i e g o .  J u t r o  w O g r od z i e  U nrua .

Dziś  p rz y  ul i cy Se n a t or sk i e j  i Nowo S e n a t o r s k i e j ,  
w L o k a l u  M. J a m r o s z y ń ck ie go ,  w doinu n a r o ż n y m  
W ,  Bp g k a ,  li  W I N T E T  Braci  Ł a d o w sk ic h .  Zaczn ie  
się o g o dz i n i e  7 w wieczór .  e *

F a m i l j a  S z wa j ca r s ka  Ban Bauer  z Zo n ą ,  mai,*} za ­
s z cz y t  u w i a d o mi ć  S za n o :  P ub l i cz n o ś ć ,  Z e dziś  w n o ­
wo z a ł o żo n e j  h a w i n m i  p o d  Lwe m,  na przec iw K r o ­
la Z y g m u n t a ,  g r ać  i śp i ewać  będij od god:  6 do 10.-  

Dziś w Kawi arn i  p o d  K o g u tk ie m  na Krak:  Przed* 
w do mu  Nowa c k i eg o  Nr 454,  w p r o s t  b. Kons erwa to - .  
r j u m,  w y k o n a n y  będzie  S E K S T E T  K uvzqtkows^iego>  

J u tro  a  fio g a sk ieg o  p r z y  u lic y  D łu g ie j pod  A r  550* 
Ś NI ADA M E :  Schab  z roz:  z b u r a c z : .  Gęsi  z r o i :  z 
i ab ł ka : ,  P ieczeń  wo ł o :  z ro£:  na tur a l : ,  Ż ra z y  zawi ia:  
z Icmuz^ obwar za : ,  Nóżk i  cielę: smażo: ,  G r z yb y  z* 
śmie t a : .  K O L A C J A :  Kot l< t  wo ł o:  zse rdwia : ,  Nur-  
c z f t a  z  r o i : ,  Rydz e  d us z ou e  »  maś le .  P o t r a wa  z pulard*


